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N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .
W ichry i burze które ftej ieśieni zaczęły 

trw ożyć brzegi A n g l j i  d. 20 z:m: następnie 
przeniosły się na brzegi F rancji i l lo la n d j i ,  
zpoezątkiem bieżącego miesiąca zrządziły zua- 
czne szkody na brzegach N iem iec p ó łn o c n y c h , 
rozpościerały się w  P o m era n ji i w  okolicach 
G d a ń ska , wczoraj zaś nadzwyczajny W ic h e r  
zatrw ożył i nasze okolice, od południa do p ó­
źnego wieczora trudno było  przejść przez 
ulice W a r s z a w y ,  gdyż W icher wywracał L u­
dzi, a dachówki spadaiąoe groziły  niebespie- 
ezeństwem. Podróżni na gościńcach niemo- 
g li odbywać podróży. Nieszczęściem wszczął 

.się Po%ar przy ulicy C zerniakow skiej, a cho­
ciaż nadzwyczaj gw ałtow ny wiatr zagrażał 
rozszerzaniem się płom ieni, iednak gorliw y  
-ratunek ocalił okoliczne drewniane zabudo­
wania,spłonęła gorzelnia i przyległe budowy.

A r ty k u ł  n a d e s ła n y .— W ypadek vteF ra i}  - 
oji w 263 N r I iu r je ra  ogłoszony w treści: „  iż 
P- L u d w ik  N o e l  doznał nieszczęścia że przez 
odbicie się kuli iego wystrzału o kamień, zabił 
własnego Ojca ” zdał się wielu czytelnikom  
pisma tego, niepodobnym do w iary. Będąc 
świadkiem kilku sprzecznych zdań w tej mie­
rze, u ważam za powinność ogłosić, ze podo­
b ne temu zdarzenie przytraliłosię 1 przed k il­
koma laty w  Litw ie : M łodySyn ieduęgo z ta­
mecznych ^Obywateli wyszedł na polowanie 
w tow arzystw ie dwóch Leśniczych. Strzela­
li w lesie do uelu wyrysowanego aa suchym i

W SPO M N IE N IA .
. Z g o n  ./{ro low y M a r j i  

* .J ó z e fy  4757 .

z kory ogołoconym  dębie. Jeden wLeśuiczyćh 
w ystrzelił do dębu tak nieszczęśliwie iż  kula 
odbiwszy się, trafiła w  g łow ę Syna obyw a­
telskiego, przezcoten natychmiast życia po­
zbawionym został. — V P .

w Mieszkaniu tutejszego Izraelity  handlu­
jącego Masłem pod Nro: 1797, niebespiecznie 
zachorowała cala iego rodzina, z przyczyny  
iż  na S zabas  zbytecznie przepalono P iec , 
wktórym przez tydzień niepalono ; spieszny 
ratunek ocalił O jcaiM atkę, iednak ich Sya  
przezto zagorzenie,życia pozbawiony został.

w  W czorajszem,ciągnieniu 4tejKlassy 26tej 
Loterji Klas: następuiące w yszły  wygrane 
znaczniejsze Nr. .20,399 w ygra ł z ło i: -10,000 
do R a d o m ia . Nr. 5 ,3 6 6 zło: 7,000 do P ło cka . 
Nr. 19,601 zło: 3,000 do Ł u k o w a . Nr. 15,709 
zło: 2,500 do S ie ra d za . Nr. 2,291 zł; 2,000. 
u W e r th e jm a .  Nr. 5,467 -zł: 2 ,000  do Ł ę ­
czycy. Nr. 7,538 zł: 1,200 u K. D ep lera . Nr. 
15,452 »ł; 1,200 u iP itiyskusa. Nr. 17,132 zł: 
1,200 u W e r th e jm a .  Nr 19,968 zł: 1,200 do 
Ł o m ży . Nra w ygrały  po zło: 1,000 na.tę- 
puiące.* Nr. 2,813 u P e ty sku sa . Nr. 3 283 u 
u Zelrnana Joskow icza. Nr. 4,372 u B orucha. 
Nr. 5,306 do P ło c k a .  Nr. 5,401 do C zęsto­
chowy N r . 10,970 do C zęstochow y. Nr 12,943 
u W e r th e jm a .  Nr. 17,306 do K a lisza . Nr. 
21,010 d < C zęstochow y. Nr 21,638 u I h l ip ech-.

D oniesienie L ite ra ck ie .— W yszedł z druku 
zapowiedziany od kilku tygodni Romans h is- 
toryczuy W ła d y s ła w  J a g ie łło  i Jadw iga
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napisany więzyku francuzkitn  przez H rab i-  j
wg Caaiseuil- ijo u ffie r  rodom P olkę  z domu- jj 
Tyzenhąus,, przełożony na Polski przez Au- ! 
tui kę H enryka  i Floretty. Rozbiór tego r o ­
mansu przełożony z francuz: umieszczony był 
w iviouitorze Warsz:, a wyiątki z pi’zekladu
w 2ch Nu me: Rozmaitości W ar:. w Diukar-* 
ni Glinsberga 2' tomy zł: 8. Przednie się 
w  Księgami G/iksberga , Brzeziny , /śF"gckie- 
go, Szteblera, P ukszty  i wSkła: Ciechanów- 
ukicjgp i,n riit 'i ulic Senatorskiej i Podwale.

Sławny W irtuoz na Basetłi B ernard R o m ­
berg, którego iużz zupelnem zadowolnieniem 
słys/ała nasza Fubliczność, przybył do W a r -  
szawy. —

w Składzie A. Brzkztny. priy.ulicy- Miodo­
wej N r. 481, wyszedł z L itografji nowy Polo­
nez n a ł ox-tepjano zakompaujamentemŚkrzyp- 
ców, skomponowany przez Kazi: Jaw orskie­
g o . Cena z!: 2.

Jeszcze niektóre osobv pamiętaią pewnego 
właściciela Kamienicy w W arszaw ie , który 
niegdyś był w tej Stolicy, irduym z najsław­
niejszych Skąpąów, iego odzież wyobrażał* 
raczej nędzarza niż posiadaiącrgo liczne kapi­
tały i maiącego z procentów znaczne docho­
dy- Oprócz procentów pieniężnych, iadał co 
dzień u innego z swych dłużników, sam sobie 
usługiwał, w piecu palił i t. p. zawsze i>'- 
duak był trzeźwym chociaż często mógł g ra ­
ły  s od swych dłużników wypić nie iedną bu ­
telkę dobrego wina. Pr/.ypadek zrządził iż 
3 ietnaiscsię na trunkach, wypił raptem kie­
lich. ba: d/o startego wina, które natychmiast
zawróciło mu głowę, to wprawiło go w do-
bryr humor, zapomniał o postanowieniu być 
zawsze trzeźwym, pozwolił sobie wypić lesz­
cze- drugi kielich, a ten pozbawił m) p rzy to ­
mności,, w takim nowym stanie odstąpiło go

/Z?s?lvOj, i rozdał ubogim których spotkał

na ulicy kilkadziesiąt złotych które miał przy 
sobie. Ledwo trafił do swego mieszkania,za- 
snąr, a dopiero przebudziwszy się nazaiutrz, 
ujrzał ze iego kieszeń była próżną; w ro zp a-  
czy śledzi kto go okradł, i zostaie uwiadomio­
ny o wczorajszem żdar/eimi o którem wcale 
piepamiętał. Ah Mój BOŻE (zawołał) więc 
•a iestem złodzieiem, okradłem siebie i mufzę 
ty ć  ukaranym. JJz,ie do Sędzieg-o na Leśnie 
ządaiąc koniecznie aby iako złodziej został u- 
karanym, Sędzia wydaie wyrok aby obwinio­
ny przestał być skąpym i taką iałmużną iaką 
obdarzałbiednych gdy był piianym, również 
będąc trzeźwym udzielał nieszczęśliwym. Tea 
wyrok skutkował, Skąpiec pierwszy raz w ży­
ciu doznawszy iaką iestrozkoszą wspierać n i e ­
szczęśliwych, odtąd stał się wzorem Ludzi 
dobroczynnych.

Do dzisiejszego K u r jera  przyłącza się T a -  
bella /.wymienieniem gatunków i oen y  Cebul 
Kwiatowych holenderskich róino-barw nych  
znajdujących się w handlu Korzeni i W in  pod 
Nr 404 naprzeciw Sgo K rzyza . —

R  O  Z  M  ud l  T  O  Ś  C I.
Jeszcze w H iszpa jiji trwają uwięzienia ro z ­

maitych osob, a to dla zupełnego usunięcia L u ­
dzi niespokojnych. Potwierdza się ze Jene-

Ira ł Francuzki Dizeon  dowodzący Wojskiem 
Francuz: wlliszpa: będzie odwołauy, a iego 
miejsce obejmie albo Baron D am as albo Hr: 
B unnont- Ciągle słychać o zmianie M ini­
strów Hiszpan: także w Radzie stanu znaczne 
małą nastąpić zmiany. Święta Inkw izycja  
niema iużbyć przywróconą, lecz (lak słychać) 
wkażdej prowincji będzie oddzielna Junta  
zło zona z osob Duchownych i Świeckich, za-

I pobiegaiąca rozszerzaniu się maxvm szkodli­
wych, niedopuszazaiąca wydania Ksiąw bez-

boż.uych i przeciwnych moralności i t: °p: __
» Oprócz o ba w y' roz bó j u i kó w rskich , snu-
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iących się p rz y  IbviegichFFisispanji, niemałej 
t rw o g i  stały się przyczyną K orsarze  K o lu m ­
bijscy  k tó rzy  iuż uchwycili wiele okrętów  
Kupieckich; w ogólności handel w H is z p a - 
b;7 w corlu  nędzniejszym iest Stanie.— -w H a ­
w anie  wiele cudzoziemców a szczególniej 
F rancuzów  um arło  na Ż p łtą fe b rę .  —  Ręko- 
dzielnie w P o rtu g a l] i  w większej połowie są 
opuszczone.— z Rozkazu Króla Francuzkiego  
Wyznaczoną iest Kommissja maiąca ułożyć 
plan Koronacji K a ro la  X . —  Małżonka Jó ze ­
f a  B o n a p a rteg o  (b: K ró la  Hiszpan:) bawiąc 
przez  nieiaki czas w B ru x e lli , pod imieniem 
H rab iny  S u lw i/jc rs , wyiechała na mieszkanie 
do R zy m u ,  gdzie przebyw a • większa połowa 
rodz iny  N a p o le o n a .—Jak muszą być koszto­
wne sp rzę ty  nowego pałacu M inisterstwa 
skarbu w P a r y ż u , dowodzi, iż każde Krzesło 
do g łównej sali, kosztuie 1280 z łp :iedno  z ta­
kowych K rz e s e ł ,  sprowadził do L o n d y n u  
K r ó l  H n g ie lsk i .— U m arł  w P a ry żu  m łody 
H rab ia  L e o p o ld  Boh.ni żyiąc tylko la t  22, 
wsławił się on dokładnem przełożeniem na 
ięzyk N iem iecki wielu d/iełklassycznych i zo­
stawił w rekopiśmic kilka dziel o ryg inalnych , 
rodem b y ł  z Państw P ru sk ic h , obiecywano 
po  nim b iegłego D y p lo m a ty k a ,  powszechnie 
iest żałowany.— Bracia M a llc t  Bankierowie 
P a r y z c y , kupili  dawny Pałac M inisterstwa 
skarbu  , zapłacili 3.456,000 franków  ! — 
P ew n y  F r y z je r  w  E dym burgU  założył się 
z Cyrulik:ern  o 100 dukatów, że prędzej u -  
fryzuie  40 g łó w  niż C y ru l ik  ogoli ty leż bród, 
popis  odbył się na publicznym R ynku , w  o- 
bec kilkunastu tysięcy ciekawych w idzów , 
k tó rzy  także zakładali się o znaczne summy, 
iedui utrzymuiąc stronę F ryzje ra  a drudzy 
C yru lika , ogólna summa takowych zakładów 
wynosiła do 200,000 złp: Za danem hasłem 
piszcz T rąby  i Kotły , cbadwa Mis trze zaczęli

swą pracę, F r y z je r  w y g ra ł ,  bo by ł  śmiałym, 
a C yru lik  przez  pośpiech niem iłosiernie  kale­
czył b iednych L u az i  k tórych  golił ,  tak iż 
z bolu uciekali i połowa ich odeszła niemaiąc 
b ró d  ogolonych. — Listy  z Z a n te  tw ierdzą 
że T u rcy  doznawszy tyle klęsk wciągu roku  
bieżącego, p rzez  następną zimę zachowaiąsię 
spokojnie i wojna wstrzymaną zostanie, cho­
ciaż n iek tórzy  z M in is t ró w  T ureck ich  radzą 
aby niezważaiąc na niestosowną po rę  do wo- 
iowania, zbierać wszelkie siły i niedozwałać 
G rekom  aby pomnażali swe wojska i czynili 
starania u trzym ania  swej niepodległości. — 
Kongres w B re zy lji  ieszcze się nierozpoczął, 
chociaż oddawna wszystko było  p rzygo tow a- 
nemdo iego rozpoczęcia, i od k tó rego  roz- 
trzygnienie losu tego kraiu  miało zależeć. — 
W e  F ranc ji po wsiach oddawna zaprzęgano  
Psy  do małych wózków, w k tó rych  zwykle 
wożono różne legum iny  i ogrodow iny na t a r ­
gi, teraz Policja zakazała tahowej zaprzęgi, a 
natomiast używaią starych O słów  iuż niezdol­
nych do ciężkiej pracy. — Niedawno w L o n ­
dynie  uratowano Kobiete  k tó ra  napiła się 
truc izny , ra tunek zaś został uskuteczniony 
p rzez  p o m p ę  wy nalazkuD oktora  B e a d s ,  k tó ­
ra w ydobyw a z żołądka szkodliwe p ły n y .— 
Już w ypłynęła  z B o sto n u  F rega ta  maiąca do­
skonałych m ajtków -A m erykańskich , p rzezna- 
ezonaiest iako podarunek dla G reków .— D o -  
strzegacz X u s lr ja c ld  donosi że chociaż są r ó ż ­
ne wieści o bitwach zaszłych między Floltam i 
G recką  a K a p u d a n a  B a szy  i E g ip s k ą , lecz 
zapewnić ieszcze niemożna o skutkach, to ie- 
dnak zdaie się pewnem  że T u rcy  znacznie 
ucierpieli i aż do wiosny nie są wstanie p r o ­
wadzić wojny. _

w  Opisie K ra iu  Bolurnbji znajduie się także 
opis tamecznych Kościołów, w iednym znich 
nazwanym L o re tem  K o lu m b ijsk im  znajduią
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się.niezmierne bogactwa, Statua N. M A R J I  
iest ozdobioną 1358 Dyafrientąmi, 1295 Szma­
ragdami i 992 innemi rozjnaitemi drogiemi 
kamieniami, robota Jej kosztowała więcej m i  
5000 Dollarów. —

P R Z Y I E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
P u rz y c k i  Józef  Qbyi z Ga:  W ile ń sk ie j .  — Ma 

eie iewski Jan  Kommis: z  G- W o ły ń sk ie ) .  —  K a .  
m ińsk i  Frajt:  Oby. z  S ie d le c .—  W itk o w s k i  M ichał  
Oby. * Siedlec. — T a r s k i  Ja c ek  Dziedzic  z Ossow ; 
k i .  — Kulczyck i  Joach im  Nadzier;  i .Ł ukow skiego .  
• —O k o ń sk i  S ta n i :  Oby: — Z s łu sc y  Joach im  i 8 ta  * 
nisłnw Oby: z Siemionny. —  Jad o w sk i  M ichał  Ob. 
s  P ińczow a.— Krzeszow icz  Jg n acy  Oby. — G lik s-  
ba rg T eo f i l  z G. W o ły ń s k ie j . — W e b e r  K aró l  Oby. 
z  M oskwy. — Lew andowski Marcin z Brześcia Lit .

D O N I E S I E N I A .  ,
w L a s a c h  N ie p o r ę t s k ic h  m i la  o d  P r z e d m ie ś c ia  

P r a g i  ie s t  do  s p r z e d a n i a  p r z e s z ł o  4.000 s z t u k  Dę­
bów z d r o w y c h ,  różnej  g r u b o j c i ,  n a  t o w a r  G d a ń s ­
k i  z d a t n y  chi d a l s z a  i n f o r m a c j a  u  R z ą d c y  P a ł a c u  
p o d  N r  415 lu b  A d m i n i s t r a to r a  d ó b r  N ie p o r ę t s k ic h  
w K ob ia łce  m ie s zk a ią c e g o -

E d  M y ł o  L e k a r z  i  A k a s z e r ,  m i e s z k a  t e r a z  
p r z y  u l i c y  N o w y \S w ia t  p o d  NrMOŚ, n a  l e in  p i ę t r z e .

P o d p is a n y  Kupiec p o lec a  s i ę P r z e ś  P ub lic znośc i  
z  p łó tn e m  S z lą z k i e tn ,  H olender  s k i e m ,  B ie l iz n ą  s t o ­
ł o w ą  różnego  g a t u n k u , T a l a m i  i tp .  a  to za  cenę  
m i e r n ą ,  w M a r y  w i lu  p o d  N r  ĄQ. —

C. G BaJer et Com. z S z n e b e rg a .
P o d p i s a n y  u w i a d a m i a  S za :  r u b l i :  i i  m a  S k le p  

w M a r y  w i lu  p o d  N r 3 8 ,  z ł o ż o n y  z to w a ró w  b ł a  
w a t n y c h  i  i n n y c h ,  k tó r e  z a  p o m i e r n ą  cenę s p r z e -  
d a ie  — J ó z e f  N  e i  l  n  b e ł s k i .

P o d p is a n y  Kupiec p o le c a  s i ę f r z e :  T u b l i  z  ró ine-  
m i  t o w a r a m i  S a s k i e m i ,  ia ko to :  N ic ie  d o  P ończoch  
r o z m a i t e g o  g a t u n k u ,  P łó tno  S z l ą z k i e ,  i  H o le n d er ­
s k i e , t o w a r y  b ł a w a t n e . f o r n i t u r y  i i n n e ,  s p r z e d a ic
z a  m i e r n ą  cenę, w M a r y  w i l la  p o d  N r  4 1 . ' __

P h il ip  S i m  e c h n  z, Sacconji.
W  dniu  17 111 i r b. o godzi:  10ej z ran a  p rzy  n l icy  

M łynarsk ie  j Nr: 3106, sprzedawane  będą ruchomości. 
Kaś w tymże do iu  o godź: 2giej z p o łu d n ia ,  sprzedane 
będą Meble i Koń przy ulicy Nowolipie pod. N r / 2449, 
a to zagirtowe pieniądze- E r o n c i s z e k R y d e c k i  Kom:

Ktoby m ia ł  do ustąp ien ia  Pismo Periodyczne  Jzy» 
Polska,  kom ple tne  Nr a z 3ch lat  począ tkow ych  od iej

[ w ydania;  Zechce się tg łos łć  do dam u N . '005 p rz y  jo- 
l icy  Bielańskiej .na drogie  p ię tro .  

nDo Handlu  J .  K r y ł .w a  p rzy  u l ic y D lu g ie j  pod Nr« 
SOI w domu P au lm sk lm ,  nad szed ł  nowy t r a n s p o r t  
K aw ioru  św ie iego  Astrachańskiego.

Swleźych Szczupaków Lwowskcb m arynow anych  
dostać  m o in a  n a  b a ry łk i  i f u n ty ,  w H and lu  K o r z s n . '  
nym ,  w l ly n k u  S tarego  miasta  i Gołębie j ulicy, na  
rogu  pod N._4g.

Baran z a b łą k a n y ,  z n a jd u ie s i f  pod N r.  525 na P o .  
owalu .  W łaśc ic ie l  za udowodnien iem , m o le  go  ode- 
b ra ć  t a m ie  na dole.

Kupoy S ta ro zak o n n i  m a iący  SJrlepy z r o tm a i t e .  
mi T o w aram i  p rz y  ulicy K ró lew skie j ,  t a r a z  p rze-  
prowadzil i  się z t e m i i  T ow aram i ia k następnie:
, N a  u l icę  F r a c n i s z k a ń s k ą .  S a l a m o n  E jg e r .  Ha,', 
i m  D a w id so n ,  S z a i a  C e ln iker ,  A l e x a n d e r  R ożen  
J a k ó b  B r y n e r ,  A r o n  B o m b e rn ,  S zo e l  H e rc fe l t  
m i e s z k a ł a  p o d  N r  I 8 O9  Lit  A . w d o m u  C e ln i k e r a —  
b tm o n  Kohen, S. L n x e h b e r g o w a ,  D a w i l  Kohen,  
S z y f r a  L u b e l sk a ,  H a tm  R z e n ta l ,O s e r  Lebinsbaurn  
m i e s z k a i ą  p o d  N r  1809 L i t  C . - M e n d e l  G o n m a n ,  
M a i e r  W ig d o r  W a in b o m ,  S. A  F l id ,n b a u m ,  Kiw*  
ke  G o ldberg ,  M R D y k s z t e j n  K r a k o w s k i  m i e s z k a -  
t ą p o d  N r  1809 Lit: B. — K a lm a n  N i r e n b e r g , l le r s z  
J a k ó b  S z t a m ,  m i e s z k a i ą  p o d  N r  1802i — °L e w a r-  
t o w s k a  La \b e l  R o ze n b lu m ,  W ig d o r  N a j g o ld b e r g , 
J ó z e f  M a r k u s  A s t e r b lu m ,  J ó z e f  N e i lu b e ls k i ,  A -
b r a m  E r l i c h  m i e s z k a i ą  p o d  N r  1812-   A b r a m
L i n d e l f e ld  p o d  N r  1814- —  N . G r y n c a y g ,  U J u n g .  
h erc  p o d  N r  1816 — S zo e l  S y g e l b a u m ,  H. L a n d -  
s z ta i n  p o d  N r  1808. — L i p m a n  Z a j d n e r  p o d  N r  
1796. — N a  u l icę  N a le w k i .  W o l f  M ich e l  Kohen , 
L. R o s e n g a r t e n .  S z a i a  P ozner ,  L a jb e l  P ozner ,  A .  
R o se n b a n d ,  J ■ A ■ K a r fu n k e l .  O p ró cz  t y c h  i u i  50 
Kra m a r z y  p r z e n i o s ł o  się .

F r y d e r y k  G e  r  i c k e  z Sznerberga  i L ipska p r z y ­
b y ły  na  te raźn ie jszy  Jes ienny  J a r m a r k  W a rsz a w sk i ,  
polec* się z nas tępnem i a r ty k u ła m i  swej w łasnej  f a ­
b r y k i ,  i a k o t o :  K o ro n k i ,  B lo n d y n y ,  Czepki i Koł> 
n ierze z  K oronek .  B londyn ,  P e t in e ty  i Tulu ,  P e ty .  
netowe K o ro n k i ,  F ran d z le  do g a rd y n ,  wełniane  i pół 
l ed w ab n e E o r ty ,  iak o też  g ładk ie  w desenie Angiąi 
skie K oronki  i I  ta do K oronek .  P rz y rze k a ią c  iak  
n a jum iarkow ańszeceny ;  ev»ó) sk ła d  m .  w M j r j w i l u  
** “klepie p o i  Nr«m 38.

T e a t r .  W k r ó t c t  T raU dja  F ed r a .  JP an i  Ł e d ó .  
c h o w s k a  p ierwszy r a s  g rać  będzie rolę F e d r y .  '


